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Edukacja
Chodziłam do szkoły podstawowej, [to był] mały budyneczek przy kościele, tam była
tylko pierwsza i druga klasa. To była szkoła bardzo mała, tak że nie miała ani sal
gimnastycznych, [ani] nic. Nie pamiętam, kto tam był [z nauczycieli], wiem, że uczył
nas pan Piątkowski. 
A potem przeszłam na ulicę Polną. Na Polnej już chodziłam do ukończenia siódmej
klasy. Tam była rozbudowana szkoła i tam już były duże boiska, plac zabaw i do gier,
wszystko już był na Polnej ulicy. Wychowawczynią była pani Mamczurowa. Ona była
tutaj na Polnej, a jej mąż był nauczycielem w jedynce na Działkach. Bardzo fajno
było, to już byłam taka starsza, tak że bardzo fajno. Były boiska, można było przyjść
po obiedzie, grać w dwa ognie, w siatkówkę. Bardzo dobrze tam wspominam [naukę].
Dyrektor Maksymiuk się nazywała, dużośmy mieli nauczycieli, ale nie pamiętam. Jak
na tamten czas [warunki] były dobre, bo i place do gier były, i świetlica była, tak że
warunki były lepsze.
Potem uczęszczałam do szkoły zawodowej na Skowieszyńskiej, ale nie pamiętam
numeru, tak gdzieś w połowie Skowieszyńskiej.  Były dwa kierunki:  szycie,  a dla
chłopców ślusarka. Tam to już była szkoła taka też duża. Pamiętam, że z Dęblina taki
pan wojskowy wykładał u nas przysposobienie wojskowe, nazywał się Szymański.
Przy  tej  szkole  –  szkoła  była  w  głąb  –  przy  ulicy  był  taki  budynek  i  tam  była
jednocześnie pracownia krawiecka. Dyrektorem była pani Halina Kędzierska. 
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